
C 3 Ęm

i

n.

♦

http://rcin.org.pl



http://rcin.org.pl



POPIS P U B L I C Z N Y
U C Z N I Ó W

S Z K O Ł Y  W O I E W O D Z K I E Y  W A R S Z A W S K I E J  

X I Ę Ż Y  * P I I A R Ó W .

OJbywać Się będzie dnia M  -*4 Lipca z raaa od
o? c o 1 po poiudnuL ^

N A  K T Ó R Y

'
z a p r a s z a

R Z E Ś W I E T N Ą  P U B L I C Z N O Ś Ć

IMIENIEM NAUCZYCIELI I UCZNIÓW

X, J A N  B Y S T R Z Y C K I  R E K T O R ,  
I NSTYTUT '

BADAŃ LITERACKICH-PAN 
B I  B  L I O  T  A £

G2-330 W«rc- -r<va, o - y  Śwlai 77 '
Tel, 26«68~Ś$

t..- $r.
*  W A R S Z A W I E ' / , 8/ s  „ k u .

Mi
>■ M i

c
y

http://rcin.org.pl



Porządek w którym Popis publiczny odbywać się będzie 

Srzoda dnia 22 Lipca.

KLASSA I. i II.

Rellgila ocT^^do 9.
3ęzyk Niemiecki od 9 do g|-.
-—  Franęuzki od g i  do ,10.
■—  Łaciński od 10 do lo f.
—r Polski od io |  do ii .
Arytmetyka, Jeometrya i Fizyka —  od n  do 11 minut 
Rysunki od 11 minut 40 do i i  minut 50.
Hiftorya Powszechna od 1 1 minut 50 doi2 minut 10. 
Hiftorya Polska od 12 minut io  do 12 minut 20.

Czwartek 23 Lipca,

KLASSA III. i IV.

Religiia od 8| do 9,
Dęzyk Niemiecki od 9 h do 9 minut 25.
—  Francuzki od 9 minut 25 do 9 minut 5 o. '

* Łaciński od 9 minut 50 do 10 minut 20.
—  Grecki od 10 minut 20 do 10 minut 30.
Hiftorya Naturalna od 10 minut 30 do 10 min 45. 
Fiiyka od 10 minut 45 do n .  ...
.Matematyka od 11 do 11 minut Ą.O.
Rysunki od 11 minut 40 d© n  minut 5o.
Historya Powszechna od 11 minut 5o do 12 minut ig. 
*—” Polska od 12 minut 15 do 12 minut 30.
Jeżyk Polski od 12 minut 30 do 1.
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Piątek 24 Lipca. 

KLASSA V. i V I

Religii a od 8§ do Sf.
Jeżyk Niemiecki-od y f  do 

6 —  Francuzki od 9  ̂ do g f .
—  Łaciński od g j  do j qJ.
—  Grecki od io f  do u .

Botanika od 11 do 11, minut to.
Fizyka, Chimiia, Mineralogia od 11 minut 10 dó i 
Matematyka od j i  minut 25 do n  minut 5o, 
Rysunki od 11 minut 50 dó 12,
Historya powszechna i Polską od- 12 do I2§. 
Język Polski od 12^ do 1.

1 minut 2^

. + ■
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iN  auki w ciągu roku szkolnego ukończone zostały Rosowni® 
do wewnętrznego urządzenia Szkoły Woiewodzkiey, Z niektó
rych przyftosowania czynione* lako to: po wyłożeniu teoryi 
Fizyki okazywane były iftotnieysze doświadczenia fizyczne w 
klassach wyższych. Po ukończeniu Teoroetryi teoryczney wklas- 
sie IV. X. Kuiawsk i wykładał iey praktykę: okazał uczniom, 
że rysowanie planu iakiey okolicy, ieft tylko kreślenie wielo
kąta podobnego do niey na wiadomej podstawie* Wyłożone 
zasady praktyki naocznie okazał przez wymierzenie ftolikiem 
wsi Wawrzyszewa z przyległemi polami. Dla okazania użytku 
Trygonometryi tenże Nauczyciel gmachy Warszawy z strony 
Powązek widziane, za pomocą kątamiaru wyznaczył. Obudwu 
działań mappy uczniowie okażą.

W  klassie Vtey dla zastosowania zasad równoważenia, któ
re w ogólności wykładał X. Wolicki dający Matematykę w tey 
klassie, wyznaczona zoftała różnica wysokości prawego brzegu 
Wisły względem wysokości Żoliborza i plan działania tego 
odrysowany. y

Umieszcza się w tym Programmaoie Rozprawa IX. Kano
nika Czarneckiego daiąc&go literaturę języka Polskiego i Ła
cińskiego w klassie VI. o Edukacyi i J n f t r u k ę y itudzież u- 
wagi IX. Dąbrowskiego wykładającego, Matematykę w teyże 
klassie nad pismem o układzie w.dziele A lgiebry poczatko- 
wóy.

Ucniowie klassy IVI. zamierzający doskonalić się ieszcze w 
Uniwersytecie są następujący r z drugo-lemich Borzęcki Tadeusz, 
Dydak Ernest, Horodyński Antoni, Krzywicki Jan,j Kwiatkowski. 
Jau.Niercurowski Adam, Swierczyński Józef, Źmichowski Hiacynt 
Z  pierwszoletnich uczniów ża zezw oleniem Wysokiey Kornmis- 
syi Rządowey Oświecenia Publicznego Łukasz Pióro. Dzień 
tego Examinu tu się nief' 'ogłasza ,* bo ten się prywatnie w o- 
becności W ładzy Edukacyiney (łla doftatecznego rospoznania 
Uczniów i przekonania się o ich poftępku, odbywa.
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]VFoźita wiele znać? rzedży i niemałą naukę posiadać, ale przy 
tem bydź mrriey użjtecznym społeczności członkiem. Mo
żna przeciwnie przy mierney wiadomości z nauk wielką zda- 
tność okazać do iakiey usługi publiczney. Różność ta skutków 
pochodząca z przyczyn odmiennych, godna iefl uwagi lubią
cych badać ludzką naturę. Pierwszy rodzay ludzi bez korzy
ści dla narodu, chociaż oświecenia się należytego miał sposo
bność, ftaie sie celem litości: drugi obrotnością swoia i do- 
brem rzeczy poymowaniem’ do dziwienia się nad sobą znie
wala. Tern bardzióy uderza ta różnica zdatności między ludź
mi, iż temiż przymiotami natura nas wszystkich nadała. Zmy
sły ciała i władze duszy łącząc się między sobą, dzieło udo
skonalenia człowieka ułatwiaią. Potrzebna iest zgodność mię
dzy ich działaniami i pewny znoszenia się spólnego rodzay, aby 
do zamierzonego trafić celu.

Pierwiastkowy kierunek zmysłami i: władzariii duszy bie
głemu powierzony sternikowi,- o ileż mieć będzie*wpływu do 
uszczęśliwienia rodzaiu ludzkiego!- Wzbogacony riaród biegły
mi w oświecaniu młodzieży mifirzami, nie dozna przykrości od 
niezdolnych osób , które traf nieszczęsny czasami do urzędu na
rzuca. Przeięty albowiem nauczyciel-swoim ważnym obowiąz
kiem, znaiąc stopnie rozwiiania się władz umysłowych, wska- 
zuie na rozum młodemu, co iest właściwem iego wiekowi. Nie- 
przefiępuiąc granic zdolności, stawia młodego w porze przy- 
zwoitey ocenienia mocy i usposobienia iego przymiotów. Ni©̂
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sae pochodnią światła na drodze wiodącey do publicznych za
trudnień, proftuie rozsądnie wszelkie zdrożności. Taki przewo
dnik ściąga uwagę powszechną, staie się celem zadziwienia pu
blicznego, i szacunek należyty od wszyftkich znawców odbiera. 
Pożyteczną pewnie stanie się rzeczą, wyftawic ciąg usiłowań, 
iakim się oddać powinien przewodnik młodzieży, dobrem iey 
na przyszłość iak naymocnićy przeięty. W  tym względzie i 
pierwiastków życia pominąć nie można, od których" przyszła 
■ wypadki w oświecaniu młodego zależą.

Zacni Rodzice! w których mocy zostaie sposobność u- 
kształcenia potomstwa waszego w miarę udzielonych przymio
tów, W y iefteście naypierwszymi dzieci waszych nauczyciela
mi. Wznosząc się one nad poziom ziemi nakształt roślin, ba
cznego od Was pielęgnowania potrzebuią. Tłum ciemnych 
wyobrażeń, niepewność w rzeczach koniecznego wymagaiących 
obiaśnienia, przyprawią ie o błędy, których- nie tak łatwo 
w dalszym czasie pozbyć się można. Zachodzący związek cia
ła i  duszy iuż nas przekonywa, iź staranie około kształcenia 

'władz ciała uwagę nasze zaymowaó powinno. Gdy ciało przez 
zmysły znaiomośó rzeczy do duszy przeprowadza, w pierwszych 
zatóm latach życia człowieka ftarannośó o czerftwe iego siły fi
zyczne, iest iftotnym dozorców młodzieży obowiązkiem.

Radzić natarczywie i żądać koniecznie po wielu Rodzi
cach nie można ścisłego zachowania przepisów, iakie nam iuż 
oddawna wskazali troskliwi przyiaciele porządnego wychowa
nia ludzi, w samych życia człowieka pierwiastkach. Już dawni 
i teraźnieysi prawodawcy w materyi wychowania ludzi od pier
wszych chwil ich istnienia wytknęli, zwłaszcza dla Matek, 
śrzódki ostrożności, aby ich potomstwo nie ulegało rozmaitym 
ciała słabościom. Ostrożność takową fozciągniono do rozli
cznych drobnych okoliczności życia pospolitego, którym dogo
dzić ani zatrudnienia, ani stosunki domowe częstokroć nie po-
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«wolą. Z powodu zachodzących trudności ściśle nie biorąc 
rzeczy, starać się przynaymnióy usilnie należy, aby ciało do- 
godućm dla duszy stało się narzędziem.

Przepis takowy dziwić nikogo nie powinien, bo przez zwią- 
zek konieczny ciała z duszą, iedney części nie można zanie
dbać, aby druga nie cierpiała. Szkoda tego rodzaiu szczegół- 
niey sift do duszy rozciąga, dla któróy władze ciała czyli orga
ny zmysłowe ku pomocy służyć powinny. Pierwiastkowa sta
ranność o dzieci iest świętą Rodziców lub opiekunów powin
nością, bo od.stanu ciała dalsze ukształcenie rozumu zawisło. 
Sarni w doyrzałych latach zoftaiący doswiadczaią, iak za osła
bieniem ciała żywość duszy uftaie, tamuiąc wszelkie iey szla
chetne działania, iakie rozumńey iftoci© są właściwe.

Wzgląd na utrzymanie porządku w rzeczach pierwszej po
trzeby lekce cenionym bydź nie może* Pokarm zasilaiący cia
ło , napoy służący do ugaszenia pragnienia i rozbioru pokarmu, 
sen wzmacniaiący członki ciała ludzkiego, godne są uwagi. 
Miara niezachowana w pokarmie, gdy ten w zbytek przecho
dzi, osłabia części żołądkowe, a pokarm nieużytecznym czy
niąc o słabość pospolicie całe ciało przyprawia. Ślepe, zwła
szcza płci żeńskiey przywiązanie do dzieci, zdaie się ich szczę 
ście zakładać na ustawicznem opatrywaniu żołądka rozmaito
ścią pokarmów. Rozpychaią się przez to naczynia żołądkowe, 
a ich osłabienie, ociężałość pewną za sobą prowadzi. Przy
zwoity pokarm wiekowi zuwragi żadną miarą spuszczonym bydz 
nie mo e, dla utrzymania dzieci w stanie czerstwości.; Zda
niem niemałe doświadczenie mających rzecz iest zatwierdzo
na, iż proste pokarmy, łatwe do. strawienia., mało przyprawne,; 
i  miernie solone są najzdrowsze. Tłustosc zbyteczna, tęgie, ko
rzenne , zagraniczne przyprawy, sztucznie sporządzone cukry i 
ciasta psuia soki i wewnętrzue części osłabiają.
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Zaynuiiąe się dobrem młodzieży pominąć; nie można prze
strogi, aby dla zdrowia w pewne tylko godziny udzielany był 
dla niey posiłek, A naylepiey się stanie, ieżeli podczas połu
dnia nie oszczędza się pokarmu, wieczorem zaś tylko się lekki 
» mały udziela. Pokarm wszelki żżuty należycie staie się posil
nym dla ciała; ani do strawienia pokarmu szukać potrzeba 
w napoi u pomocy, bo ten soki żołądka zanadto rozrządzą. 
Między napoiami zaś nayłepssa ieft dla dzieci i młodzieży czy- 
fta woda zrzódlana, a którey używanie dobre skutki na ciało 
sprowadza. Mleko, zwłaszcza ieśli mu się delikatnych i balsa
micznych iego cząstek przez gotowanie nie odbierze, żywi cia
ło i krew osładza. Wino, gorzałka i inne gorące- napoie ni
gdy przez dzieci i młodzież, używane bydź nie powinny. Co 
do snu tego iak naywięcey riiechay dzieci jiżywaią.

Im młodsze są dzieci tóm bardziey oddalać należy od ich 
ciała to wszyśjtko, co wolne poruszenie, wyziewy i rozwiiaaie 

~się ich członków tamować może. Wszystko czem się dzieci 
odziewaią, ma bydź lekkie, obszerne i wolne, aby w niczóm 
natura nie miała przeszkody. Starać się także potrzeba, aby 
wszystkie małe otwory na powierzchni skóry ludzkiey nie były 
lamowane, kojcem ułatwienia wyziewów .tak użytecznych ciału 
naszemu. Niech przeto puder i pomada między dziećmi nigdy 
nie będą w użyciu: włos dobrze rozczesany codziennie i ochę- 
dostwo około ciała i odzienia pilnie przestrzegane, więcey7zdo
bią i są korzystnieysze dla dzieci, niżeli wszelkie mody w stro
jach i zbytku wynalazki. Podczas snu twarde posłanie na sien
niku lub materacu i lekkie przykrycie nad pościel pierzaną 
przełożyć należy. Zdrowe dzieci sen maiąc przyiemtiy na wy
godę w posłaniu żadnćy baczności nie zwracaią.

Nic zaś bardzióy nie utrzymuje ciała przy zdrowiu iak czę- 
fte iego poruszenie. Ciągła ruchawość dzieci i częsta przez nie 
odmiana jnieysca, naypewnieyszym iest znakiem ich zdrowia,
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bez którego wszystkie flaypięknieysze duszy przymioty niewie
le  korzyści przyniosą. Do powszechnych przepisów wychowa
nia i to należy , aby dzieci na świeżem powietrzu często się ba
wiły ? i aby dalekie były od takich zatrudnień, przy którychby 
ich ciało przez długi czas w iednymze stanie, czy siedząc czy 
stoiac, miało często zoftawać,

Gdy sie mówi o potrzebie poruszenia ciała dla utrzymania 
zdrowia, nie ma się w myśli owych sztucznych ćwiczeń ciała, 
do których odbywania rzadko się należyta sposobność dla dzie
ci wydarza. Pomińmy zatem ćo ieft połączone ze sztuką i co 
konieczne wydatki za sobą prowadzi, ale z prostych i łatwych 
korzystny my. 'Rozumie się tu szczególniey chodzenie z dziećmi, 
którego w żadnym dniu opuszczaćby nie należało; służy bo
wiem do wzmocnienia ciała nawet słabego z przyrodzenia  ̂
W  przechadzkach odbywanych z dziećmi do rozmaitości powie
trza staraymy się ie przyzwyczaiac, aby stały się zawczasu wy- 
trzymałremi na upały, mrozy, słoty, burze i inne niespodziane 
i  nagle zdarzyć się mogące odmiany.

Godna zalety i  bardzo użyteczna iest dla dzieci dorośley- 
szych ogrodnicza zabawa czasami, przy ktorey zdrowie wiele 
fcyskuie, a nawet rozwiia się uwaga. Młody ogrodnik uczy się _ 
w pocie czoła pracować, a żyiąc z przyrodzeniem pozn^ie !e- 
pśley, niż z ^śiążek, iego prawa i skutki, doskonali swo ę cier
pliwość, przez szkody poniesione sam się^oświeca, widz* przez 
swoie staranność rosnące w iego oczach roślinki, prze sony wą 
się nakoniec, iak iest szacowną rzeczą owoc własney pracy po
żywać.

Dotknęło się w krótkości Jakie w względzie fizycznym ma 
bydź postępowanie Rodziców lub dozór mających nad dziećmi, 
aby ciało w naybliźszych związkach będące z duszą, dla iey 
działań nie stawało się przeszkodą. Przechodząc do innego
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niezmiernie ważnego .obowiązku, to iest do kształcenia władz 
duszy, o ileż żądać należy zdafności od tego, który się ich 
kształceniem zatrudniać przedsiębierze! Pomiiam władze rozu
mu, które światłego mistrza wymagaią, aby umiał wszystkie 
rozwiiać ftopniami: zwróćmy uwagę na te władze duszy, na 
których dobroć obyczaiów, a zatem szczęśliwość społeczności 
ludzkiśy polega. Tak Religiia iak i zdrowy rozum tę niewąt- 
pliwa prawdę potwierdzaią, iż człowiek każdy tyle iest godzien 
prawdziwego szacunku, ile go z obyczaiów przyzwoicie cenić 
można: że sama doskonałość moralna, czyli dobroć duszy u- 
zacniona szlachetnemi zdaniami i sprawami, niewątpliwą iedna 
mu zaletę; że wszelkie inne doskonałości fizyczne i moralne 
w człowieku, tyle tylko godne są szacunku, ile potnagaią do 
udoskonalenia ludzkich obyczaiów: czyli mówiąc sposobem 
wszystko dopełniającym, ile te przymioty przykładają się do 
zwrócenia sił ludzkich ku uczczeniu Boga przez dobre uczyn
ki. Kształcąc przeto obyczaie, tak miarkować mamy wrodzo
ne skłonności i żądze w duszy naszćy powstające, aby człowiek 
niczego w życiu swoieni nie pragnął, eoby z ustawami Boskie- 
mi i zdrowym rozumem zgodnem nie było*

Dopięcie takowego celu nie iest łatwem, w śrzod wido
cznej różnicy, iaka między skłonnościami dzieci zachodzi. Są 
oowiem przykłady dzieci z pięknemi od natury przymiotami*, 
w kto ych rozum zdrowy z samą dziecinną niewinnością złąćzo- 
n.yj zy^osc temperamentu z chętnem posłuszeństwem, przy
chylność szczera i grzeczność niewymuszona dla innych, sło
wem , -wszelkie w nich znayduią się piękne przymioty, iakie tyl
ko w niewinney duszy dziecinney wystawić sobie można. Ale 
takie przykłady dzieci są bardzo rzadkie, przy naylepszym do
zorze i naytroskiiwszey staranności rodziców o dobre dzieci 
wychowanie. Naywięcey dzieci widzieć można, w których za
zdrość, cieszenie się z cudzego nieszczęścia, upodobanie w do
kuczaniu innym, kłamstwo> sekretne eudzych rzeczy przywła
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szczanie, i inne naganne skłonności daią się widocznie postrze
gać tak dalece, iż nie ieden iest przymuszony sądzić, iakoby 
wady były dzieciom wrodzone, A nawet i tę uwagę przyłą- 
ezyć można, iż iednychże rodziców dzieci, z równą pilnością 
strzeżone, na iedneż zapatruiąc się przykłady, nieiednakowy 
w moralności odnoszą pożytek. Różny ten skutek z troskli
wego dozoru pochodzący, różności natury dziecinney przypisać 
należy. Wpływ nawet władz rozumu na władze woli iest nie
zaprzeczony, i że z uważania pierwszych, o skłonnościach mo
ralnych w dzieciach bez wątpienia sądzić i wnosić można. I 
tak rozum słaby łączy się pospolicie z łagodnością duszy, lei z 
razem z ociężałością i trudnem baczeniem na zwierzęce skłon
ności, które* człowieka w oczach drugich upodlaią. Znakomi
tych rozumu talentów, płochość lub upór, towarzyszem-bywa, 
mierne zaś przymioty rozumu, umiarkowanie ludziom w po tę- 
povf; iu nadaią*

Z tey różnicy dziecinnych skłonności wypadam dla Ro
dziłby,' i dozorców dzieci dwa obowiązki, to iest: utrzymywać 
dzięki w dobrych skłonnościach, albo od złego odwodzie. Ła-
twieyW  pierwszego obowiązku wykonanie, bo popędowi przy
rodzeń' na iest dogodnem, który wsparty od pochwały, dla Ro
dzic , w dozorców i samych dzieci żadnych nie sprowadza 
przykrości. Ale rzecz wcale iest inna, gdy dzieci od niebez
piecznych skłonności odciągać należy, których lekce cenienie, 
w latach poźnieyszych zepsucia charakteru, i złosor moralney 
staie sie przypłyną. Rzadko pomyślne skutki odbiera usdnosc 
Rodziców' lub dozorców w ukształceniu obyczaiow dzieci, za
sadzona na przekonywaniu ich o prawdziwey dobrom zawartey 
w chwalebnem postępowaniu. Częścićy używać należy zewnę
trznych pobudek, które w bliskim są związku z dobrem osobi- 
stem, które nad .umysłami łatwićy przemaga. I tak mocno do 
dobrego pociąga uczyniona dzieciom przestroga, iz udoskona
lenie wszelkich władz#duszy czyni zacnieyszym i gzlachetmey-
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szym człowieka, iedrta mu sławę, i szacunek, czyni go sposo
bnym do służenia pożytecznie społeczności. Z  drugiey strony 
niedbalstwo w doskonaleniu swoich przymiotów, i powolność 
swoim namiętnościom czyni człowieka podłym i wzgardzonym r 
odeymuie mu czerslwośe zdrowia, i zwyczayną ludziom porzą
dnie żyiacym wesołość, a oraz o ciągła nieszczęśliw ość w ży
ciu przyprawia.

Ale ze wszystkich śrzodków użytych dla zniewolenia mFo-- 
dych umysłów do dobrego, żaden tak mocnych nie sprawia sku  ̂
tków, iak dobry przykład dawany od zwierzchności.- Przestro-' 
gi często powtarzane rozchodzą się na powietrzu, nie* czyniąc 
naymnieyszego na duszy wrażenia. Przykład zaś kreśli w niej 
ślady, które nie tak łatwo zatartemi bydź mogą, owszem przy 
zdarzonych okolicznościach z chęcią największą dusza ie sobio 
odnawia. Od naszego przykładu zależy ugruntowanie młodo
cianego wieku w dobrych obyczaiach, albo zupełne ich m o 
ralne zepsucie. Moc tey praw’dy czuł iak naygruntowniey K\y m- 
tyiian, kiedy w dziele swoiem pod tytułem: Tnstitutiones Ora
toria?  zepsucie dzieci samym Rodzicom przyznaie mówiąc: 
TJlinam liberorum nostrorum ?nores non ipsi perde remus- 
In fan tiam  statint deliciis sofoimits. M ollis Ula educatio  ,> 
quam indulgentiam  vocamus, ner>vos omnes et' nientis et 
corporis frangit. Quid non adultus concupiscet, qui irV 
purpuris repitP Nondum  prim a i’erb a exp rim it, et ja m  
coccum inteliigity ja m  cołichylium poscit. A n tę  palatum  
eorum y qunm os instituimus. Jn lecticis crescunt; si ter 
ram a ttig erin t, e mahibus utrinque sustinenlium  pen
dent. Gaudem us, si quid licentius dixerint. F erba n e ’ 
Aleocandrinis quidem perm ittenda deliciis, risu et, osculo' 
excipimus. N ec mirum: nos -docuimus, ex nobis audierunt.- 
Omne convunurn obscoenis canticis strepit; pudenda diet w  
spectantur. F it  ex  his consuetudo , deinde nattira. D i '  
scunt haec m iseri, anLequam sciant witia esse.
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9  —

Jdweiiałis sprawiedliwy ludzkich: obyćzaiów Sędzia, po* 
Wsfaiac w Satyrze XIV. na Rodziców źle wychów diacy ch dzie
ci swoie, iż pospolicie sami psuią swoim przykładem gorszą
cym w codziennem postępowaniu,* następuiacą Czyni prze
strogę J V  c c c

Velocius et citius nos
Corrumpunt yitiorum exempla domestica, magnis 
Cum subeant ańimoś autoribus: unus et ałter 
Forsitan haec spernant juveńes, ąiubus ar te benigriajf 
Et meliore luto finx-ifc praecordra Titan:
Sed reliquós fugienda patruin vestigia dńcimt,- 
£t monstrata diii veteris trahit orbita ćulpae.
Abstineas igitur darnnandis: hujus enim yel 
t 3 na potens ratio, ne crimina nostra seąuantur 
E x nobis geniti: quoniarń doćiles imitandis 
Turpibus ac pravis omnes sumus.. ..
Nil dictu faedum visuque haec limiria tangat, 
łotra quae puef e st.../
Maxima debetur puero reverentia: si quid 
Turpe paras; nec tu pueri cóntempseris annos,'
Sed pecćaturo obsistat tibi filius infanso-

Trzecia pożolPaie krótkiego wzmiankowania okolic 
Ćzrtóść, z ninieyszym przedmiotem pisania śdsiy związek maia- 
ća. Przygotowane dzieci co do‘ ciała i obyczajów, pfzez nau
ki oswiecic, i lepiej Usposobić do życia społecznego zamyślamy,. 
Ktokolwiek ten ns siebie obowiązek przyimuie, niech pierwćy 
dobrze pozna umysł młodego, ieżełi pragnie pomyślne Sprawić 
skutkio Gdy bowiem między dowcipami ludzkiemi większa 
niżeli między twarzami zachodzi różnica, zatem iedenże Sposób 
kształcenia wszystkim zarówno służyć nie może. O potrzebie 
Baczności na tę różność dowcipów wielu dawniejszych i no- 

.... 2
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wszy eh Autorów pisało. Nie będzie bez korzyści przytoczyć 
myśli niektóre w tey materyi zmowy Xiędza Paulina Chelucci 
(r) sławnego w głównem Gimnazyum Rzymskiem Nauczyciela 
Wymowy w pierwszey połowie wieku ośmnastego, kiedy Dom 
Saski na tronie Polskim zasiadał. Ten za granica nawet po
wszechnie szacowany Mówca, dobrem młodzieży gorliwie i su
miennie przeięty, okazał dostatecznie z mieysca publicznego, 
iak ta różność dowcipów na uwagę uczących zasługuie. W  mo
wie swoiey: cle ingciiiorum  delectu cid studia literaium  
habendo  nie przeczy, że praca usilna i ćwiczenie się ustawi
czne do nabycia doskonałości ludzi doprowadzić mogą, przy
taczając w tey materyi przykłady wielkich mężów, którymi 
szczyciła się starożytność,-a poźnieysi "z zadziwieniem ich uwiel
biają. Jednakże ten śrzodek ma za niedostateczny, jeżeli u- 
cz|cy się od przyrodzenia sposobnością nadany nie będzie: da- 
ley uważaiąc w ludziach różność usposobienia przyrodzonego .. 
okazuie, iż nie wszystkie dovrcipy do poięcia wszystkich ! k 
i umieiętności są zdolne. Widzieć albowiem można w iednycb, 
iako mówi Paulin, moc poięcia i zrozumienia łatwego rzeczy, 
o których pięknie i obficie z zadziwieniem słuchaiących mó
wić umieią. Drudzy zas tępo niezmiernie i leniwo rzeczy poy-

(i) X. Paulin Chelucci ZgromaęG-md XięWy Piiarów Członek we 
Włoszech biegł5 w Wymowie, umieią nościach i igzyku łaciń
skim bardzo wyćwiczony, zostawił nam w tymże ięzyku mowy 
które wydaiąc z druku w Wrocławiu 1756 Eusebius Neander 
nastgpuiące zdanie swoie o nich przy tern wydaniu umieszcza. ~  
Quis, obsecro, me reprehendat, vel quis mihi jurę succenaeat, 
si ąuantum alu au.* .Gbuunt nostrorum temporum oratoribus, 
tantum ego Paulin© tribuero? Hujus orationes tam castas, tam 
perspicuas, tam numerosas, tam remotas ab omni tumoris fri- 
gidiąue itagione, ąuuin divina quasi virgula, nactus essem 
ab iis, publico docendi munereńn piis fungebantur scholis: 
mirum profecto est, quantus hoc facto ad pristina Ejusdem Or- 
dinis beneficia cumulus accesserit. Praef: fol; VIII,
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mniac, to ■ wysłowieniu się nawet i opowiedzeniu drugim nie- 
zmierney trudności doznaia. Znaydziemy znowu mniey poię- 
tnych, ale z mocna pamięcią; innych przeciwnie z niepospo
litym dowcipem, ale nadzwyczaynie słaba pamięć maiących. 
Nakoniec pewna liczbę i takich postrzegamy, którzy i dowci
pem i pamięcią, od przyrodzenia hojnie nadani, a takich w rzę
dzie szczęśliwych kładziemy, bo praGa ich około nauk bywa 
korzystna.

Przywiódłszy tę między dowcipami ludzkiemi różnicę, do
wodzi daley nasz Paulin, ii różne nauki i umieiętności różnych 
także wymagaią dowcipów'. .Szybkości szczególnieyszey i mocy 
ognistey w poymowaniu nauk matematycznych potrzeba, gdy 
przeciwnie w prawnictwie i sztuce lekarskiey z pewną powoi-* 
nośeią działać należy. Nauka ięzyków, wiadomość dzieiów 
ludzkich i stanu różnych kraiów nie będzie użyteczną, ieżeli 
uczący się mocney i trwałey pamięci nie posiada. Przy nauce 
"Wymowy, Poezyi, rzeczy przyrodzonych, pamięć mocna z cią
głą uwagą, żywość dowcipu, rozsądek połączone bydź powin
ny. Stąd więc wypada, iż próżno się wysila na zrozumienia 
iakowey nauki i umieiętności tenf któremu potrzebney pomo
cy do dopięcia celu samo przyrodzenie odmówiło. Na istotnych 
wiadomościach i koniecznie potrzebnych w stanie społecznym, 
przestać muszą, którzy przy mozolnóy i ciągley usilności nie 
wiele odnieść mogą pożytku.

Przekonanie się należyte ó tey różnicy dowcipów, która, 
częstokroć z przyrodzonóy organizacyi człowieka pochodzi, o 
iak łatwo uwolni nauczycieli od narzekań rodziców, iż'ich sy
nowie t  ochotą nie chcą się do nauk przykładać! Skoro bo
wiem doświadczenie nauczyciela iuż przekona, iż po użyciu 
różnych wpoienia nauki śrzodków, nic się prawie nie chwyta 
Umysłów, lepiey będzie przeznaczyć wcześnie młodych do ia- 
jkiey inney użyteczney zabawy* Po cóz dręczyć się maią nad
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nauka z ich dowcipem nie zgodna, do którey zrozumienia,, a 
tem Bardziej obrócenia w własny pożytek, moc ich duszy nie- 
wystarcza! Na co szkoła stawać się ma dla nich mieyscem mę
czarni, gdy nauka sama z siebie dla obdarzonych zdatnością 
tyle ma powabu! gdy uzacnia człowieka i czyni, go przez swo- 
ie skarby szacowne naygodnieysjaęm na ziemskiem okręgu stwo
rzeniem, - ’ , , . ‘

V ' * * .X i-; . - . ■ „ v— «' . . * . -  ̂ - / *
Ale tak ograniczoney młodzieży w zdatności do nauk, ści

śle hiorac rzeczy; nie wielka liczbę znaydziemy. Talentom Po
laków i wielkiey .do nauk sposobności, nawet zagraniczni Pisa
rze chlubne iuż nie raz oddali świadectwo. Zakończmy twier
dzenie nasze słowy naygorliwszego o światło w narodzie Naczel
nika, w dzisieyszym składzie rządu, Publicznego oświecenia.
„  Jest to pochlebne, mówi IW . Stanisław Hr: Potocki Sena- 
„  tor Woiewoda c(a) obcych nawet dostrzeżenie, ze młodzież 
,, Polska ma niepospolitą łatwość do początkowych nauk obie-" 
„  cia, która żywości iey dowcipu szczęśliwym iest skutkiem.
,, Lecz w rzeczach ludzkich tak złe z dobrem na równey waży 
„ się szali, że i ten piękny przymiot stać się może przeszkoda 
„  dalszemu iey w naukach postępowi. Tą bowiem poczatko- 
„ wą łatvyością omamiona, mniemać młodzież może, że przy 
„ niey-ciagłey i usilney nie potrzebuie pracy; może się idy zda- 
„ wać, że wiele umie dla tego, że się początków z łatwością 
„  nauczyła. Ci, którym zwiększą ciężkością przychodzi pier- 
„ wiastkowa nauka, nabierają przez to samo nawyknienia do 
„  ciągieyszey i uporczywszey w niey pracy i do wyższego do- 
„ skonałości stopnia dochodzą z mnieyszą łatwością, ale z wię- 
„  kszą korzyścią. Strzeż się więc o młodzieży! by szczęśliwie 
,, ci udzielony od natury dar łatwości do nauk, nie stał sie 
„ przeszkodą i nie dozwolił ci w nich postępu, iakiego po ta-

(2) W mowie mianey przy zakończeniu popisu Uczniów Lyceum 
Warszawskiego dnia 28. Września, 1808.
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„len tach  twoich obiecywać sobie słusznie można. Przyłącz 
,, sta!osc do łatwości, a nic w* naukach Wyższego nad zdolność 

twoię nie znajdziesz.łi '

y  W A g i
N A D  P I S M E M

•O Układzie u> dziele Algiebry początkowej'.

W  Numerze 5 Ćwiczeń naukowych oddziału matematy
czno-fizycznego, znayduie się pismo O Układzie w dziele A l
giebry poezątkowćy, którego Autor powsfaie na układ przy
jęty w Algiebrze Aacroix dla Ozkoł lAóiewódzkich, w zamia- 
rze, aak się oświadcza na karcie f wskazania uczącym i 
uczącym s ię , do iakiego stopnia zaufanie ich w dziele ma- 
iącóm im  służyć za przewodnika m oże nie stać się dla nich 
szkoahwem, i Taki eh w mem- uchybień, wystrzegać sie ma— 
ią. Lubo zamiar ten iest ze wszech miar chwalebny, wypada 
iednak zastanowić uwagę, w iakim mu sposobie Autor odpo
wiedział , i do iakiego stopnia zarzuty iego mieć mogą wagę, 
ażeby się tym sposobem zapewnić, czyby układ ten nie mógł 
bydź usprawiedliwiony tak przed uczącymi i uczącymi się, iak 
przed Osobami instrukcja publiczna za ieden z nayważniey- 
szych przedmiotów' poczytuiacemi: a usprawiedliwienie tako
we, zdaniem moiern, nie może mieć dla siebie przyzwoitsze
go mieysca, iak W' szkolnem Pi ogrammacie, które znaydzie 
zapewne większa liczbę czytelników w tey mierze interesowa
nych, niz ich mieć może dziennik pery7odyczny, z rodzaiu zwła
szcza takich, iak sa Ćwiczenia- naukowe, choćby też umie
szczaniem pjśm polemicznych stał się dla pewpey kłassy czy
telników powabnieyszyna.;
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Trzy są główne zarzuty przez, Recenzenta układowi Al
gebry dla szkół Woiewódzkich uczynione: pierwszy, źe w dzie
le tem niektóre wiadomości są rozerwane, i w części na ie- 
dneni w części na innóm mieyscu wyłożone; iak np. wykład 
dzielenia^ podnoszenia do potęg i wyciągania pierwiastków i 
t. u ; drugi ze umieszczone są wiadomości albo mnióy przyda
tne, albo wcale nie potrzebne, iakoto: „ cały traktat o po
tęgach i pierwiastkach stopni wyższych od drugiego, nadal 
wprawdzie nader ważny, lecz w Algiebrze poczatkowey ża
dnego leszcze zastosowania nie maiąey; cały wykład o kom- 
binacyach, wreszcie dowod i zastosowanie wzoru Newtona ia* 
ko wiadomości do rozwiązywania zrownań stopnia 2go mniey 
przydatne. „ k. 52 i 53. Nakoniec zarzuca Autorowi że nie za
stosował eliminacyi na stopień pierwszy do zrownań stopnia 
drugiego , twierdząc iż „ należało okazaó niedostateczności spo- 
„  sobu Newtona, który prócz zawikłości wypadków'przywodzi 
» przez eliminacyą od zrownan stopnia drugiego do zrownań 
„  stopnia 4go: wypadało nakoniec z tego wszystkiego dac u- 
„  czuc potrzebę ogólniejszego sposobu eliminacyi na zrówna- 
„  ma stopni wyższych od pierwszego, odsyłaiąc onego wykład 
„ do uwagi ogólnych własności zrownań: wszystko to było ko- 
„  niecznem do umieszczenia, a iednak przez Autora .zupełnie 
„  opuszczonem zostało, który nawet nigdzie nie czyni wzmian- 
„  ki o tey nieocenionóy korzyści, którą teorya pytań nie o- 
„  znaczonych przynosi, pozwalaiąc zrównania oznaczone, za
li mieniąc na nieoznaczone,, i t. d. k, 50 i 53.

• -u <i k?,ZaWSłZT tym sposobem niesystematycznośó Układu Al- 
f ie, . a szko  ̂Woiewodzkich, podaie na wzór-własny układ.

tory lest następujący: i cd Cztery działania arytmetyczne z ilo
ściami Algiebraicznemi całkowitemi i ułomkowemi, poiedyn- 
czemi i wielorakiemi, z przyłączeniem teoryi - wynaydowania 
naywię sszego spolnego dzielnika; 2'e Rozwiązywanie równań 
stopnia i wszego z iedną niewiadomą; 5C*® rozwiązywanie ró-
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wnań tegoż; stopnia z kilka nie wriadomemi, z przyłączeniem spo
sobu ełiminacyi Bezouta na równania stopnia pierwszego; 4te, 
Rozwiązywanie zagadnień niewyznaczonycli stopnia iwszego; 
5ce, Podnoszenie do kwadratu i wyciąganie pierwiastków kwa
dratowych; 6te Rozwiązywanie równań stopnia 2go; 7me, o eli- 
minacyi na równania stopień pierwszy przechodzące; 8me; Do
pełnienie Algiebisy elementarney obeymuiące teoryą propor- 
cyy, postępów i logarytmów. Układ ten poczytując za naysy- 
stematycznieyszy wr dziele obeymuiącem Ałgiebrę początkową , 
przydaie na karcie 56, źe „ takiego układu w większej części 
„  trzymał się Jan Śniadecki w dwóch pierwszych rozdziałach 
,, części pierwszey Tomu pierwszego swoiey Algiebry,, nie wda
jąc się w dalsze badania, który z tych dwóch układów nie we 
wszystkiem z sobą zgadzających się, iak to sam daie poznać 
przez przydanie wyrazów w większej części, iest systematy- 
cznieyszy.

Nim przystąpimy do uwag nad zarzutami i nad układem 
Recenzenta , zastanówmy się pierwey nad tern, iaki iest cel ka
żdego dzieła elementarnego. Nikt temu zaiste nie zaprzeczy, 
że dzieło tego rodzaiu oprócz ogólnego celu rozwiiania i do
skonalenia w dzieciach władz umysłowych, powinno ieszcze nie 
tylko dać poznać Uczniom naukę lub umieiętnośó którą obey- 
muie, ale też usposobić ich do nauk lub umieiętności ż wy
kładaną ścisły związek maiących, albo wprost z niey wypływa
jących. Algiebra zatem elementarna nie tylko powinna wpra
wić uczniów w rozwięzywranie równań stopnia pierwszego i 
drugiego, któremi się Autor ograniczył, iak to Recenzent u- 
trzymnie na karcie 48 ; ale też usposobić ich do innych części 
matematyki elementarney i wyższey, tudzież do umieiętności 
matematyczno-fizycznych, a nadewszystko rozwiiać w nich sto
pniami i doskonalić władze rozumu, do czego umieiętność ta, 
iakośmy to powiedzieli w przedmowie do Algiebry, zdaie się 
-ze wszystkich naywłaściwszą. Cel ten iest tem waznieyszy od
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dwóch innych, że me każdy z uczących się powinien hyc Ma
tematykiem; ale każdy powinien nabrać nałogu czucia i śle
dzenia prawdy lub fałszu, zdrowego wnioskowania, rozróżnia
nia prawd widocznych od potrzebuiacych dowodu; dochodze
nia prawd niewiadomych za pomocą wiadomych, wynaydo- 
wania rozmaitych śrzod.ków na pokonanie trudności w śledze- 
nm prawdy zachodzących i t. d. Sam Recenzent lubo na kar- 
cie 54 r i vvt innych mieyscacb, . iest przeciwnego zdania r  na 

arcie iednak 57 celowi temu daie pierwszeństwo przed in- 
nemi dwoma, kiedy mówi: „ sprawa powszechną oświecenia 
przeważa prawie interes szczególnej nauki.,, Dzieło nie czynią
ce za a osy c temu głównemu celowi, chybia także dwóch in- 
nycn: bo nie zachowanie przyzwoitego stopniowania w dobie
raniu wiadomości coraz trudnieyszyeh do paięcia, umieszczey 
me zaraz z początku dzieła rzeczy trudnych,- suchych i obszer- 
nego- wywodu potrzebmącyh, a przy końcu wykładanie rzeczy 
łatwiejszych i krótszych, nie tylko- sprzeciwia sie porządnemu 
rozwjiamu władz umysłowych, ale nadto odstręcza od! Algie- 
bry i czyni la dła naywiekszey części uczniów niedoftępnąv

Recenzent te i inne powody tak w przedmowie iak w ci'aV 
gu dzieła Ałgiebry dla szkół Woiewódz.kicH wymienione po- 
czytuiąc za nic nie znaczące, utrzymuie że w żaden sposób nie 
go?z\ sie w iednem m ielcu  zaczynać iaką poiedyncza teorya’ 
a konczyc lą w innem: gdyż_nie może b róż inny porządek 
loiczny a inny naukowy, karta 48'. właśnie iak gdyby to* by- 
o rzeczą  ̂ przeciwna Loice podzielić wykład iakowey teotyi na 

dwie części, mieszcząc w iednćy wiadomości łatwieysze i po- 
trzebmeysze, a w drugićy trudne i do początków niepotrzebne. 
.Powszechnie używane dzielenie nauk i umiejętności na kursa 
mmęysze i większe tyłe korzyści w instrukcyi młodzieży przy
noszące, nie są. bynaymniey przeciwne porządkowi łoieżnemu. 
W ledney klassie poznaią uczniowie z teoryi czterech działań 

arytmetycznych tyle tylko, ile iey potrzeba do roz wi ąz y wani^
równańhttp://rcin.org.pl
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yówhań stopnia pierw szegoa to będzie kurs pierwszy tey oś**' 
szerney teoryi: w Lnney kiassie powtórzywszy dla przypomnieć 
nia ten sam kurs pierwszy, przydadzą do niego dzielenie ilości 
Wielorakich potrzebne do następuiacey zaraz teoryi wynaydo- 
Wania największego spólnego dzielnika; wyciągania pierwia
stków z ilości Algiebraicznych , a to będzie kurs drugi teoryi 
czterech fundamentalnych działań, do którego3"także należa te 
same działania z ilościami pierwiastkowemu, tudzież podnoszę- 
nie do potęg, i t. d, w teyze klassie wykładane, Toż mójne 
ó' teoryi równań i innych,

Przerwa iedna ż naywidoczhieyszych w Algiebrze dla szkóf 
Woiewódzkich iest między dzieleniem ilości poiedynczych i 
■ wielorakich ; lecz przerwa ta znayduie się w innych.także dzie
łach Algiebty elementarney, E u le r , którego Algiebra nie prze
stanie' nigdy bydź dziełem iednem z- nayszacownieyszych, mie
dzy dzieleniem ilości poiedynczych i wielorakich umieścił dwa
dzieścia i łeden rozdziałów, L huiller  w dziele pod tytułem: 
Elem ens raissones dl Algebr e d Gcnere i go4, takie w tey 
mierze oświadcza zdanie: „ Pendant long temps nous serons
„ peu appelles a executer des diyisions sur tout sur des expres- 
„  sions cómposóes; et comme le developpement ćomplef de1 
,, cette operation me paroit demander des connoissańces qui 
„  ne peuvent etre donnees des le debut, je me contenterai d^n 
„ exposer les premiers principes sur quelqiies cas simples,, tom© 
I. p. 73, Lubo Recenzent na karcie 58.- nie pozwala wspie
rać się n d  żadney pow adze; my iednak przekonani, że twier
dzenie , iż układ dzieła matematycznego iest zły lub dobry, 
ńie należy do twierdzeń matematycznych, lecz iest z łiczby 
twierdzen takich, o których' wiele można rozprawiać na obie' 
strony; sadzimy iż przykład i powaga dwóch takićh Jeometrów 
iest dostateczna, zwłaszcza kiedy interes oświecenia publiczne- 
go i prawidła Pedagogiki powszechnie za prawdziwe uznane" 
przerwy takowe usprawiedliwiała,- W  kazdem dziele Algiebry
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elementarnej lat',to ie upatrzyć można. Układ nawet Recen
zenta, który on za wzór naywiększej systematyczności podaie, 
nie iest od nich wolny. I tak podnoszenie do kwadratu i wy
ciąganie pierwiaftków kwadratowych tak ściśle połączone z 
mnożeniem i dzieleniem., przegrodzone iest od tych dwóch 
działań teoryą równań wyznaczonych i niewyznaczonych sto
pnia i wszego; teorya podnoszenia do potęg i wyciągania pier
wiastków' zaczęta tylko, a dokończenie oney odesłane do dru
giego tomu; proporcye Jeometryczne czyli reguła trżech oder
wana iest od działali fundamentalnych i od równań stopnia 
pierwszego, kiedy tak ściśle łączy się z pierwszemi i drugiemi, 
i t. d. — ° /  ’ *

Co się tycze zarzutu drugiego, że w Algiebrze dla szkół 
Woiewódzkich znayduia się wiadomości mniey potrzebne albo 
nie maiące żadnego zastosowania; na to łatwo iest odpowie
dzieć, ze ponieważ Algiebra elementarna powinna usposobić 
uczniów tak 'do Matematyki wyższej, iak -do innych części ma
tematyki elementarnej i do umieiętności matematyczno-fizy
cznych; cokolwiek zatem celowi temu odpowiada a może bydź 
wyłożone elementarnie, to iest, stosownie do poięcia uczniów 
szkół Woiewódzkich, nie może bydź za zbyteczne poczytane, 
zwłaszcza kiedy z poprzedzaiących wiadomości wypływa i ma w 
dziele ważne zastosowania, iak iest np. podnoszenie do potęg i 
wyciąganie pierwiastków stopień drugi przechodzących, i t. cl; 
które ieszczą i tę przynoszą korzyść że w teoryi tey nay wa
żniejsze wiadomości pośrzedniczo wyłożone maią swoie zasto
sowanie, a tym sposobem mogą lepićy utkwić w pamięci.

Nakoniec że Autor w dziele swoióm opuścił zastosowanie 
eliminacyi na równania stopnia pićrwszego do równań stopni 
wyższych i t. d. na to odpowiadamy: ze ponieważ równania z kil
ku niewiadomemi stopień pićrwszy przechodzące należą do AI- 
giebry wyższey , wykład też sposobów eliminacyi na równania
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takowe znajdzie dta siebie w Algiebrze wyższej przyzwoite 
fhieyśęe/iak. to uczynił, że tu innych pominę, Tan Śniadecki, któ
ry w iadołiiość te nie w dwóch plćrwszych rozdziałach Algie- 
bre elementarną obeymiiiących, lecz w rozdziale trzecim wy- 
łożył Pr nw.dą iest że Autor Algebry dla szkół Wbiewódzkicli 
isie czyni żadney wzmianki o tej nieocenionej korzyści kto- 
ta. teorya zagadnień nie wyznaczonych przynosi zagadnieniom 
Wyznaczonym, pozwalaiąc ie zamieniać na niewyznaczone, tak 
iak nie czyni żadnej wzmianki o tyłu nieocenionych korzy
ściach, które inne także teorye przynoszą; lecz zamiast unosze
nia się >jv słowach nad tą nieocenioną korzyścią, wolał ią w 
rzeczy okazać na pięciu ważnych przykładach, iak to Recen
zent może w dziele znaleźć, iezeli ie zechce przeczytać; a mo
że także ną ten czas przekona Się; że ten nieporządek układu, 
na który- on powstałe, nie wszędzie iest tak widoczny, iak sia 
zdawać może temu# kto tylko przedmowę i reiśstr rozdziałów 
przeczy ta.

Kto pisze dla ucżonśy publiczności, a tern bardziej kto 
w cudzych dziełach błędy Wytyka, powinien starać się iak riay- 
usilnićy o to; aby pismo iego nosiło cechę poprawności. Gbacz- 
myź czy pismo Recenzenta tak krótkie tak łatwe do ułożenia 
(bo cóż iest łatwiejszego, iak cudze dzieła krytykować?) ma 
źa sobą tę poprawność o której mówimy,

Podaiąc za wzór do naśladowania własny układ Algiebry 
elementarney, powinien był przyłóż ć starania ̂  aby układowi 
temu przynajmniej takich samych zarzutów czynić nie można . 
było, iakie on czyni układowi Algiebry dla szkół Woiewódz- 
kich. Lecz właśnie Recenzent nifł miał na to uwagi. Juże- 
śmy widzieli, że układ iego nie iest wolny od.pierwszego za
rzutu zaczynania w iednem a kończenia w drugim mieyscu te j
że samej teoryi; dwa drugie zarzuty równie go rażą, iak pier
wszy. Bo iezeli w dziele Algiebry dla szkół Woiewódzkich na-
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leżało opuścić kombinacje, dowodzenie wzoru Newtona, pod
noszenie do potęg i wyciąganie pierwiastków stopień drugi prze
chodzących, dla tego że wiadomości te naclal wprawdzie na
der w ażne, lecz obszernego wykładu wymagaiące, w Ałgie- 
brze ełementarney albo są mniey przydatne, albo żadnego za
stosowania nie maią; więc w układzie Recenzenta należało 
opuścić o naywiększym spólnym dzielniku, gdyż wiadomość ta 
nadal wprawdzie nader ważna , lecz dosyć trudna i obszerne
go wykładu potrzebuiaca w Alg: elem: nie ma żadnego za>tó- 
sowania, a prócz tego wykładana uczniom w tern mieyscu któ
re dla niey Recenzent w układzie swoim przeznacza, opóźni
łaby wykład- wiadomości w poczatkowey Algiebrze naypotrze- 
bnieyszych, odstreczyłaby trudnością i suchością ayyoią nie ie- 
dnego z poczynaiącycb; a nawet należycie poięta, pierwey za
pewne wypadłaby z pamięci, nimby przyszło do oswoienia się 
z nią w zastosowaniach w Algiebrze wyższey mieysce maiących.

Jeżeli Autor popełnił uchybienie, że nie okazał niedo
godności sposobów ^liminacyi .zwyczajnie używanych na ró
wnaniach stopień pierwszy przechodzących, Recenzent popeł
nił także uchybienie że w układzie swoim opuścił o pierwia
stkach sześciennych, tem bardziey że nauka o sześcianach wy
kłada się w Matematyce elementarney.

Jeżeli wszelkie „  przydatki i dopełnienia, pośpiech tylko 
„ Amora ukazuiące, są uchybieniem którego nic usprawdedli- 
,, wic n:e może, ani chęć nie zrażania uczących się, ani ostro- 
„  znosc w postępowaniu od łatwieyszvch-do tnidnieyszych rze
czy >> * d. iak to mówi na kar: 54; Recenzent popełnił to sa
mo uchybienie w uk adzie swoim, kiedy nie znayduiąc dogo
dnego mieysca dla proporcyi, postępów i logarytmów, mieści 
ie w dopełnieniu.

Kiedy wjęc układowi jego takie same rzuty uczynić mo- 
zna, iakie on czyni układowi Alg; elem: dla szkół Woiewódz-
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kichf wypada stad naturalnf wnio^k, le  albo układ pC 
przez niego za wzór naywiększey systfcnatyC2na|ci jft3t Jlie a<>
kry, albo ze zarzuty iego me rnai| za s<Aą sii^ności:

' - ■■ c ,
Lecz są leszcze w recenzji tey innego roi„a;u uchybienia 

których tu pominąć nie możną. 9

W  przedriŚwie Autor Algiebry dla szkół ^Siew5<3z  ̂
kich twierdzi, że mu nie iest znaiome żadne dzieło 
,®lementarney, któremuby zarzutu^przerwy w wykładaniu  ̂
dynczych teoryy uczynić nie można było. Recenzent poczyi 
ie to za obwinienie nauki , które, lak mówi na karcie 48 } nie-, 
potrzebnie nawet silnego odparcia , zwłaszcza ze  sam A u 
tor dom niem anego założenia swego nie dowodzi. Jakie tu 
bydź może domniemane za łożen ie? Jak miał tego dowodzie 
Autor, że nie zna żadnęgó dzieła Algiebry elementarnej, 'któ
remuby zarzutu tego uczynię nie można było? Miałże wyli
czać wszystkie dzieła Algiebry sobie znaiome, i wytykać w nich, 
tego rodzam uchybienia? Dowodzenie takowe byłoby za dłu
gie, i przechodziłoby zamierzone dla przedmowy granice. Da
leko krótsze byłoby zbicie tego domniemanego założen ia , 
gdyby Recenzent wymienił był jakie dzieło zarzutowi temu nie- 
podpadaiące; czego iednak nie uczynił, dlatego podobno, że 
nie mogąc upatrzyć takiego dzieła, wolał podać za wzór układ 
własny, w którym są także przerwy.

Przypisawszy w tern miejscu Autorowi obwinienie nauki, 
przypisuie mu potem na karcie gr. obwinienie siebie samego 
za to, że mnożenie ilości pierwiastkowych, po wyłożonej teo- 
ryi wyciągania pierwiastków, umieścił. Twierdzenie to tyle ma 
wagi, ile iey ma poprzedzaiące i wiele innych, Autor w miej
scu tem chciał zwrócić uwagę czytelników na to, ze w wykła
dzie niektórych tepryy, iak np. w teoryi mnożenia ilości Al- 
giebraicznyth uniknąć przerwy rzeczą ieęt niepodobną*

/  -
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Na karcie 4g. mów' Recenzent:, A u to r  uniknął *wieh- 
kiego błędu układu  l &ćro-.x, który roziśń d ia n ie  zrów iań  
stopnia pierwszo go je d n ą  niewiadomą przed prawidłami 
dzia ań położył. ru *est przynaymnióy podvóyne uchybie
nie: Lacróite K>vviem prawidła czterech działań arytmety
cznych wyłp^1 Przec  ̂ teorya równan stopnia pierwszego a 
po rozwiąz‘llu '^ k u  równan tegoż stopnia m dwiema niewia
domemu wz^ma wSzyl w fcdnem z nich w  p?dek odiemny, i 
dawsz y ° znr{6 co znaczY odosobniona ilość odiemna, za po- 
mo - ilości ta}̂ n’.ych uzupełnia teory.r czterech działań aryt
metycznych. Gdyby Jlecenzent zastanowił się był nad powo

jami które skłoniły Lncroix i tylu innych Jeometrów do ta- 
^owey przerwy w llziałaniach arytmetycznych, i z których tłó- 
thaczy się dostatecznie w innem dziele, (*) mOzeby się prze
konał, że uchybienie to, które on nazywa wielkim  błędem , 
nmiąc Wzglod na porządek układu, iest w istocie zaleta bio
rąc rzeczy z jnnfcgo względu, i źe tćm samem Autor Algiebry dla 
szkół Woiewódzkich uniknąwszy tego uchybienia, przymuszony 
był popełnić innemniey łatwe do postrzeżenia, które w oczach- 
prawdziwego znawcy starał się zmniejszyć przez'to , co na kar
cie 40. przy końcu artykułu 56 umieścił.

Na karcie $6 pochwaliwszy Algiehrę Jana Śniadeckie
go, która mogłaby z prawdziwą korzyścią w szkołach Pol
skich bydz używaną, bylebyśmy tylko zdatnych do iey wy
kładania m ieli nauczycieli., przydaie zaraz: dzieła  bowiem 
elem entarne , zdaniem m oiem i powinno byd% tylko skazo- 
wką. wykładu.. a na karcie nasrępuiąoey mówi; dzieło bowiem  
zâ  elem entarne uznana nic może bydż nigdy dosyć przed
m iotem  ciągłych uwag i  rozbioru. Tu oprócz widocznej

( ) Obacz dzieło pod tytułem : Essais sur V enseignement en generał, 
ęt sur celui des mathematięues en partieulier par £. JE. Lacroixt 
Paris i 8o5.
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sprzeczności w zdaniu o dziele elementarna, oprócz mylnego 
mniemania, że dzieło elementarne powiuno bydź tylko skazo- 
wka wykładu; iest ieszcze taka niezręczność w tłómaczeniu sie 
ze kto nie czytał dzieła pod tytułem: Pcac/iunku A lg eb ra i
cznego Teorya przystosowana do Jeometryi lin ii krzywych 
przez J. P. Śniadeckiego w Krakowie 1783, może rozumieć, 
że dzieło to w samey rzeczy iest tylko skazówką wykładu] 
W  pochwałach ^naganach pqtrzeba bydź zrę
cznym i ostrożpym;maćzey^pochwała lub nagana chybia swo- 
iego celu, a częstokroć, nawet skutek przeciwny za
miarowi. ' ** «. . .

_ - t
Moznaby leszczś uczynić wiele innych^rzutów ściąga

jących się do rozwlekłości, powtarzania się, nieratwego, lub dwu
znacznego w niemądrych mieyscach tłómaczenia się, i t. d. 
lecz i to cośmy dotąd powiedzieli, zdaie się dostateczne do o- 
kazania, iak mało w ogólności z takióy Tecenzyi można mieć 
pożytku. W ięcey nierównie spodziewa się Autor korzystać z 
gruntownych i światłych uwag Nauczycieiów, a nawet z po- 
strzeżeń i wątpliwości gorliwie przykładaiących się do Matema
tyki Uczniów, ieźli mu i oh udzielać zechcą, iak ^  iuż niektó
ry  uczynili.
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